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\V ydxem y nasze pismo „Kortuna-Versal“ 
jec'y e w swoim rodzaju w całej Polsce. Wy- 
daw ictwo to cieszy się ogólnem powodze­
nie , dzięki konkretnym  rezultatom jakie 
od ósz.ą strony inserująee w naszem piś­
mie. Nakład nasz zarówno jak i liczba ogło­
szeń m atrymonjalnych stale się zwiększa, 
dając możnośćP.T.Czytelnikom obojga płci 
do wzajemnegozazmajamianiasię d rogąko-

respondencji. Komunikujemy również na-1 
szym P.T. Czytelnikom, żenażądanieprzed-S 
stawicieli pism Stan.Zjedn. wysyłamy więk-l 
szą ilość egzem, naszego pisma do Ameryki! 
celem rozpowszechnienia go w Polonji tam-! 
tejszej. Wszędzie zagranicą cieszą się niez-j 
wykłem powodzeniem pism a tego rodzaju,! 
będące łącznikiem zaznajamiania się osób 
w celach towarzyskich syst. wielkom iejsk I

33O  zm ie r z u b u ,1
Siw y zm rok rozpostarł  swe op iekun 'ze  skr/yd ła , 

'tnorąc w posiadanie w szystki-  przedmioty izĘj-h- 
Sajtc  ich kontury, Satelitka tej szarej godziny — 
■cisza, zaległa wokoło, i ylko od czasu do czasu 
mącił ją monotonny chćd zegara lub głośniejsze 
brzęczenie much. Zm ier/ch, ten stary powiernik 
młodocianych serc. hypnotyzował całą mocą swej 
potęgi, młodą dziewczynę, wkuloną w róg kanapy, 
pragnąc wydrzeć taje nnieę jej serca i wysłuchać 
spowiedzi jej życia
Bronka, owa ofiara jego, przymknąwszy powieki, 
poddawała się cała jego niezmierzonej ..sile i uro­
kowi dzwoniącej ciszy wyrzucała więc ze siebie 
lawę myśli, będących treścią jej życia.
Cofnęła się myślą wstecz, przebiegła nią obrazy 
przeszłości, k tóre przesuwały się na taśmie pa­
mięci, jak w kalejdoskopie.

A więc najwoierw dzieciństwo. Te jasne lata, 
k tó re  dla każdego dziecka składają się w hejnał 
szczęścia, dla niej były jednem pasmem niedoli. Bo 
nie dość na tern, Ze miała rodziców’, którzy otacza­
li ją swą pieczołowitością. Była to tylko troskli­
wość pozorna. Dbali bowiem o to by dzfecko, ich 
było syte, odziane i by cieszyło się zdrowiem, nie 
zaspakajali natomiast głodu wiedzy, nie urzeczywist­
niali pragnień, mrozili gorące porywy, zabijali

chęć wybicia się ponaa poziom zwykłych dzieci. 
1 rosła mała Bronka z tym wiecznym znakiem 
zapytania, na k tóry  nikt nie dawał odpowiedzi. — 
W małe serduszko zakradła  się nić zwątpienie 
a oczęta patrzyły  nieufnie na otaczających. Skryte 
zamknięta w sobie, tłumiła, co miała najlepszego 
taszcząc już brzemię smutku. Tak minął dziecięcy 
okres Jej życia.
Z mroków przeszłości wyłoniły się inne obrazy, 
następując po pierwszych. Bronka — jako podlotek 
Widzi siebie marzycielką, idealistką, utopistką 
Mieszka myślą w błękitach, idealizuje ludzi, miłość 
patrzy przez pryzmat na życie. Naraz te tęczowe 
kolory nabierają  czarnej barwy. Bronka rozczaro­
wuje się. Opadła zasłona z oczu. Bronka widz 
życie-bez bielma, takim jakim ono jest... Szydercze 
uśmiechnięte, z każdego kąta  wyzierające i" czyha­
ją' e na swą ofiarę, błyszczące z oddali i wiabiące 
tysiącami ponęt, a z blizka ohydne straszne bez­
litosne, Widzi podłości ludzkie, k tóre  tak  starannie 
są ukry te  pod szminką idealizmu. Ogrom zła te 
atu t ludzkości. Bronka znów cierpi, ale inaczej 
niż wpierw, stokroć gorzej*

Bo kocha... Kocha całą  mocą swej młodej i nie 
zepsutej duszy. Wierzy w nią, jak w świętość Bu 
duje kryształowe pałace swej miłości i gotowa m
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jej ołtarzu złożyć ofiarę ze swego życia W czas 
jednak opamiętowuje się... W zgardzono jej m iłoś­
cią, wyszydzono jej uczucie. Kochała bez wzajem­
ności. Zawrzał bun t w jej młodem sercu, zniena­
widziła człowieka, którego przedtem  stawiała na 
p iedestale  wyższości, ku klórem u p łynęły  dniem  
i. nocą słowa modlitwy, którego wolała podziwiać 
zdaleka, bojąc się, by  nie p rysł  ozar szczęścia, jak 
bańka mydlana, jeśliby się zbliżyła do niego. OLa- 
czała go nimbem świętości, nazywała najczulszemi 
imionami, hodowała  i piastowała w duszy kwiat 
miłości, kryjąc  go zazdrośnie, by nie dotknęła  go 
szorstka dłoń ludzka. A teraz rozwiały się m arze­
nia, p rysnął czar ułudy... Nienawiść rozpanoszyła 
się w jej sercu. I słusznie. Bo czemuż zostawało 
to w udziale jej, dziewczynie o liljowej duszy?  
Czemu tak  wcześnie p rze jrza ła?  W szak była tak  
młoda jeszcze, tak  idealnie czysta, tak  ufna, jak 
dziecię, tak  dobra jak anioł... W ychyliła  do dna 
kielich goryczy, przeszła  gehennę męk i bólu i 
wyniosła  z tego drugiego okresu  życia rozczaro­
wanie i n iew iarę. W reszcie m kną  i Le obrazy.

Bronka skupia się cała w sobie i nie może o- 
panować dreszczy, k tóre  przechodzą jej ciało. Spo­
wiedź ma się ku końcowi. Trzecia epoka zaczęła 
się niedawno-wszystkiego 2 lala  temu. Przez cały 
ten czas, aż do ostatnich kilku miesięyy, Bronka 
czuła przerażającą pustkę wokół siebie. Nie kocha­

ła, nie oddawała się myślom, k tóre  błądzą po zło­
cistych kom natach marzeń, nie patrzyła  się różowo 
na świat, nie ufała luiziom . Przeciwne, s tała  się 
skra jną  pesym iUką, bardziej czarno zapatrującą 
się na wszystko niż należy młodej pannie, wychowa­
nej podług utartego szablonu pensyjnego w ykształ­
cenia. Czuła instyktow ną odrazę do każdego pro- 
niennego uśmie hu, wykwitłego na ustach ludz­
kich, pwe wszystkich czynach dopatrywała się tyl­
ko pobudek materjalizmu; na miłość pa tizy ła  się 
jak  na m askow anie uczuć, k ióre  oprócz bólu, łez i 
rozpaczy nic ofiarować nie mogą. Aż nareszcie 
stało się. Pewnego pięknego poranku zjawił się 
,,On“. Zawładnął jej sercem niepodzielnie. „Miłość" 
dokonała  reszty. Coraz częściej zjawiać się poczę­
ły przebłyski dawno już utraconej wiary w szczę­
ście, odżyła nadzieja lepszej przyszłości, wzmocnił 
się duch, na którym  przedtem upadała. Na wspom­
nienie tego, Bronka promienieje. Uśmiech radości 
rozchyla jej usta. Całą siłą swej woli hamuje ok ­
rzyk, k tóry  rwie się na swobodę. Chce krzyczeć, 
skakać, wyznać całemu światu, że kocha jego, swe­
go królewicza, swego n jmilszego, swe szczęście, 
swą radość, swój skarb. . . .

Naraz serce ścisnęło jej się boleśnie, Iwarz skrzy­
wił skurcz rozpaczy, W ciska się jeszcze więcej 
w róg kanapy. Zdaje jej się, że jak ieś  złe widmo 
nawiedza ją w tej chwili. D. c. n.

T_U N A   Str. 2.

Haniebne praktyki biura matrym. w Warszawie.
R o m a n t y c z n y  s z e f  b iu ra

m a tr y m o n ia ln e g o  i n a iw n a  k a n d y d a tk a  - -  „Przyszłość"  w  k r y m in a le
P r z e d r u k o w a n o  z K u r  j e r a  P o r a n n e g o

Mieszkanka Paryża, nauczycielka Anna Malino­
wska, nosiła się z zamiarem wyjścia za mąż.

W tym celu przeglądała i s tudjowała wszelkiego 
rodzaju wydawnictwa matrymonialne, in teresując 
sfę również biurami stręczenia  małżeńsLw.

Nie mogąc w Paryżu znalesc odpowiedniego 
kandydata, Anna M. przyjechała  do W arszawy, by 
tn  spędzić urlop a równocześnie rozglądnąć się za 
przyszłym  mężem.

Ostatecznie trafiła  do biura pośrednictwa m ał­
żeństw przy ul. Wspólnej p. n. ..Przyszłość'*, którego 
właścicielem jest Franciszek P iw arsk i i zadek laro­
wała, że szuka ..kandydata na doczesną drogę ż y d a " .

— Szukam m ę ż a ! — oświadczyła klijentka. -Musi 
być młody, elegancki, pełen zalet i t. p. Chcę czem- 
prędzej być m ę ż a tk ą ! . . .

Szef b iura zainteresow ał się Malinowską. Po kil­
ku dniach zawiadomił ją, by zgłosiła się celem 
przejrzenia  fotografij p ięknych panów.

-Uradowana przybyła  do biura. Przerzuciła dysk re t­
ny album twarzy męskich, lecz żadna z nich nie 
p rzypad ła  jej do gustu.

Snać wyczuł do Piwarski i w iele się nie nam yś­
lając, padł na kolana przed  paryżanką  i obcałowu- 
jąc ją po rączkach, drżącym  głosem  w y b e łk o ta ł :

— Kocham pan ią!  Chcę, byś była  moją! Chcę 
się połączyć z tobą, najdroższa na wieki!

— Ależ, p a n ie ! — odezwała się panna  Anna. — 
J a k  to mam rozum ieć?  Pan  przecież jes t  żonaty. 
W idzę to po obrączce, na  palcu.

— Nie omyliła się p a n i ! — odpowiedział szef 
b iura  matrymonjalnego. — Ale dla pani gotów je­
stem się rozwieść... Bije od pani czar i urok... J e ­
stem po uszy zakochany...

Od tej chwili P iw arsk i i M alinowska widywali 
się codziennie. Stanęło na tem, iż P. rozpoczął 
s taran ia  o rozwód i pow ierzył spraw ę adw okato­
wi Dębowskiemu.

Przy  tej sposobności P iwarski zażądał od przysz­
łej swej żony 1.200 zł. na koszta sądowe.

Malinowska sumę tę wpłaciła, poczerń wyjecha-

W a r s z a w i e  z d a l a  10  k w i e t n i a  1031. N r  98 ,

ła do Paryża dla zlikwidowania niektórych swycli 
spraw. Już | o kilku dniach otrzym ała terminów i 
depeszę.

To zakochany po uszy Piw arski wzywał Mali­
now ską do siebie.

— Przyjeżdżaj, najdroższa! W szystko załatwione! 
Anna M. czemprędzej przybyła do Warszawy.

Dowiedziała się, iż P. przyjął prawosławie, zażą­
dał jednak 2.000 zł. na dodatkowe koszta, uzależ­
n iają- od tego ślub.

Malinowska wręczyła P iw arsk iem u 1.000 zł., w 
tem przekonaniu, iż wkrótce zostanie szefową biu­
ra matrymonialnego.

P, zapewnił, iż sumę tę musi wnieść do w ar­
szawsko - chełmińskiego konsystorza  praw osław ­
nego, przyczem oświadczył M alinowskiej:

— Będziesz -moją żoną! Dam ci swoje nazwisko! 
Będziesz m ężatką i dam ci zupełną swobodę.

Poczyniono już wszelkie przygotowania i w b iu­
rze „Przyszłość" o.ibyła się zabawa, na k tó rą  
oczywiście została zaproszona klijentka paryska. 
Obecny również był przyjaciel Piwarskiego Z., by ­
ły rotm istrz „ułanów śmierci" wraz ze swą narze­
czoną. Wódka, zakąski. Woźny Rybak nakręcał 
patefon.

N-gle P iwarski zakomunikował Malinowskiej, że 
między nim a przyjacielem jego Z. s tanął „orygi­
nalny uk ład” .

Mianowicie, że... mają prawo do wzajemnej wy­
miany swoich narzeczonych. Ładna historja  !

— Twoja jest moja! — zawołał P. — Moja jest 
tw o ja !...

Pow stało  zamieszanie. Z. rzucił się na szyję 
Annie M. Ta, oburzona, uderzy ła  go w twarz. P 
zaczął ściskać narzeczoną byłego rotmistrza. Ta w 
krzyk. Woźny, po pijanemu, także chce całować. 
Wreszcie — awantura . To M alinowska wzywała 
pomocy."

Epilog w policji. Wyszło na jaw wyraźne oszust­
wo. M. wystąpiła  ze ska rgą  przeciw P. o wyłudze­
nie 2.000 złotych
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m s n s w E s s i

awaler, lat 44, posiadający willę z dużym, owo- 
cowym ogrodem, koto W arszawy, wartości 

około 65 tyś. zł. p ragn ie  ożenić się z os-obą s ta r ­
szą, zamożną, wdową lub panną, do 48. Warszawa, 
Widok 19, biuro „Promień", „irydjon".

Szatyn, lat 28, kawaler, o wysokich aspiracjach, 
posiadający własne przedsiębiorstwo, pragnąc 

powiększyć go, ożeni się z panną  lub wdową, do 
35. W arszawa, Widok 19, biuro „Prom ień14, „Sza­
tyn"________ ______________  ___ _______

Ideow iec  poszukuje to w a rz y sz k i : wniesienie kapi- 
■ tału  konieczne. Warszawa. S tare miasto, 2-31,1.

O soba fachowa, mająca mieszkanie, nm g n ie  poz­
nać ewangeliku: c d  m*.t:yinonjalny. W arsza­

wa, S tare miasto 2-21,  „Helena".

av\Pic:', trzydziestokilkoletni, dobrej prezencji, 
* wykształcony, właściciel nieobdłużonego 600 

l e k i .  majątku, katolik, pozna pannę inteligentną, 
przystojną, zamożną, W arszawa, Widok 19, biuro 
„Promień", „Małżeństwo.

In te ligen t,  lat 38, energiczny, muzykalny, na stałej 
® posadzie., niezłej, pozna, w celu matrymonjal- 
nyin, inteligentną, wesołą, zgrabną, o dobrym cha­
rak terze  towarzyszkę zabaw tanecznych, Karnawa­
łowych, katoliczkę, ewangeliczkę lub prawosławną, 
do lat 33. Odpowiedzi, możliwie dokładne: Małżeń­
stwo 1931, W arszawa, Widok 19, biuro „Promień"

anna, poważniejsza, katoliczka, dobrej rodziny> 
niebrzydka, posiadająca 30.000 zł. mieszkanie, 

p ragnie  poznać pana, lat 45-55, dobrej prezencji i 
charak teru , na poważnem s ta n o w isk u : pożądane 
wyższe wykształcenie. Oferty n ieanonim ow e: „Urzę­
dniczka", W arszawa, W idok 19, b iuro  „Promień".

I J a n n a ,  lat 30, inteligentna, na posadzie, pensja 
■ 400 zł. m ies :ęcznie, posiada w łasny  lokal w
spółdzielni, p ragn ie  poznać pana, na stanowisku, 
bez nałogów, o dobrych  zaletach. Cel m atrymo- 
njalny. Warszawa, Widok 19, „Promień", „Życie".

wat posiada liczne znajomości, sfery wojskowe, 
cywilne, dopom aga w kojarzeniu małżeństw. 

W arszawa, Widok 19, biuro „Promień", „Zamożnych"

rzemysłowiec, kawaler, zamożny, wyznania rnoj- 
2 żeszowego, wysoki, brunet, przystojny, dobrze 
zbudowany, inteligentny, lat 32, pozna pannę blon­
dynkę, naturalną, o niesemickim wyglądzie, bardzo 
ładną, zgrabną, bardzo wysoką, inteligentną, ene r­
giczną, z dobrego domu, o delikatnym  wyglądzie, 
do lat 24 W arszawa, Widok 19, biuro „Promień", 
„Nowe tory"

"anna, lat 37, nauczycielka, przystojna, tuszy oka- 
“ załej, n iebiedna, pragnie  zapoznać pana in te ­
l igentnego; ćel matrymonjalny. W arszawa, W idok 
19, biuro „Promień", „Nauczycielka"

j . - ^ - z a s t o i n - o ,  sympatyczna, na wyż- 
■ szem stanowisku, pragnie  poznać p ou° wiek 
średni, na stanowisku. Cel matrymonjalny. W a r ­
szawa, W idok 19, biuro „Promień*, „Żyrardów"

anna, inteligentna, wykształcona, wiek średni, 
posiadająca siedmiomorgowe gospodarstwo, 

3 kilom etry  za W arszawą, pozna, w celu m atry- 
monjalnym, n a jch ę tn ie j : oficera, urzędnika, aa  dob­
rej posadzie, handlowca, ewentualnie inteligentnego 
ogrodniks-kwiaciarza. Oferty poważne, n ieanoni­
m ow e: Warszawa, Widok 19, biuro „Promień"-
„Solidność"

anna, lat 25, bardzo miła, szatynka, średniej, 
tuszy, łagodnego usposobienia, mająca pięć 

tysięcy zł. gotówki, p ragnie  poz lać pana, na  sta­
now isku ; cel m atrymonjalny. Warszawa, W idok 19- 
biuro „Promień", „Kazia"

S grabna, niebrzydka, panna, solidna, mająca w łas­
ne mieszkanie w W arszawie, p ragnie  poznać, 

w celu m atrymonjalnym, solidnego mężczyznę, w 
wieku 30-40 lat, na stanowisku, najchętniej niższe­
go funkcjonarjusza państw owego lub samorządo­
wego lub rzemieślnika. W arszawa, W idok 19, biuro 
„Promień", „Radom ianka"

1^ awaler, lat 30, energiczny, handlowiec, zairożny, 
poszukuje posażnej panny  lub wdowy, cel 

matrymonjalny. Swaci nie wykluczeni, W arszawa, 
Widok 19, biuro „Promień", „B. P .“
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Dla mojej przyjaciółki, osoby starszej, lecz przy­
stojnej, pełnej życia i dobrze sytuowanej, po­

szukuję tow arzysza życia, kulturalnego, starszego 
pana, od la t  52 — 62, posiadającego, o ile m ożnoś­
ci, w ykształcenie  wyższe. Zgłoszenia s u b : „Lena“ 
do Adm inistracji  „Fortuny", Kraków, K row oder­
ska  7.

Sierota, lat 28, przystojna, skrom na, gospodarna 
nadzwyczaj zręczna w hafcie i szyciu, mając 

nieco gotówki i kaw ałek  roli, pozna w celu m at­
rym onialnym , człowieka uczciwego i in te ligentne­
go, wieKU do 40 lat. Oferty pod : „Róża polna" do 
Adm. „Fortuny" , Kraków, K row oderska  7.

K awaler, lat 25, rzym. kat. fachowiec, współwłaś­
ciciel realności, ożeni się z panią, w łaściciel­

ką  realności lub przedsiębiorstwa. Zgłoszenia z fo­
tograf ją  do Adm. „Fortuny", Kraków, pod „W spół­
praca".

K awaler, lat 27, blondyn, wzrostu  wysokiego, z 
zawodu rzemieślnik, obecnie na stałej posa­

dzie w Radomiu, poszukuje odpowiedniej znajo­
mości z panią, do lat 25, lecz in teligentną i n ie­
biedną. Oferty pod :  „W iarus  lotnik" Adm. „For­
tuny", Kraków.

B londynka, lat 34, p rzystojna, in teligentna, byt 
zapewniony, p ragnąc  znaleźć tow arzysza  życia, 

chciałaby nawiązać korespondencję  z panem, od 
36—40 lat wykształconym, inteligentnym , ku ltu ra l­
nym, prawego charakteru . Pożądany brunet lub 
ciemny blondyn. Oferty  listowne, nieanonimowe 
k ierow ać s u b : „Sam otna"  Adm. „Fortuny", K ra­
ków, K row oderska  7.

K awaler, lat 32, urzędnik, na skromnej posadzie 
państwowej, lekko ułomny, obowiązkowy, osz­

czędny, cha rak te r  spokojny, chce tą drogą poznać 
osobę starszą, uczciwą, rozsądną, mającą jakiś  facli, 
względnie skrom ne m ieszkanie (tylko w W arsza­
wie), w celu małżeńskim ' Zgłoszenia z ostatnią 
fo tografją : „Spokój", W arszawa, Widok 19, biuro 
„Promień"

Rozwódka, lat 32, średniego wzrost.*, szatynka, 
fachowa, posiadająca swoje mieszkanie oraz 

jedną dziecko, pragnie  poznać inteligentnego pana, 
na s tanow isku ; cel matrymonjałny. W arszaw a,W i­
dok 19, b iuro  „Promień", „I. J .“

Seperat, niezamożny, lat 50, bezdomny, sierota- 
katolik, in te ligentny, pragnie  usilnie zapoznać 

kobietę szlachetną, in te ligentną, do lat 40, mater- 
jalnie n ieza leżną ; pożądane locum w łasne  i m uzy­
kalność, bezdzietna, gdyż chcę wspólnie z dobrym 
„człowiekiem" okruchy swego życia - prześpiewać 
„cudną pieśnią  życia" W arszawa, Widok 19, biuro 
„Promień", o fe r ty :  „Palma"

In te ligentna , s tarsza  panna, właścicielka działki 
■ osadniczej na Kresach, szuka męża em eryta , 
znającego gospodarstwo rolne. Zgłoszenia s u b . 
..Osadnictwo" Adm. „Fortuny", Kraków.

Panna, blondynka, lat 28, m aterja lne b ;edna, z 
b rak u  znajomości, szuka tą  drogą drugiej sa­

motnej duszy, której by chciała dać szczęście. Cel 
m atrymonjałny. Zgłoszenia: „Fortuna", Kraków, 
Krowoderska 7. pod „Sacerdos"

Kawaler, przemysłowiec, p ragnie  poznać pannę 
zdrową, zgrabną, od lat 21 do 28, z gotówką 

od 3 1ys. zł., w celu m atrymonjalnym. Łaskawe 
zgłoszenia z fo togm fją  do Aam. ..Fortuny" Kraków 
pod ..Sprawiedliwy K."

łoda, bezdzietna, bardzo milutka wdówka z po­
sagiem 2.500 zł. wyjdzie zamąż za człowieka 

dobrego, na stanowisku. Zgłoszenia Adm. ..Fortu­
ny" Kraków, ..W dówka" M. L.”

K ióra kobieta, mieszkająca nad wodą przy lesie 
materjalnie niezależną, a k tó ra  przegrała  życie 

zechce tow arzysza do li?  Poważne zgłoszenia ewen­
tualnie z fotografią. Adm. „Fortuny"  Kraków, pod 
„Przyroda F. S."

T rzydziesto le tn i  kawaler, chrześcijan, poślubi 
" odpowiedniego wieku pannę, wdówkę, nieza­

leżną, energiczną, k tóra  dopomoże swym, kap ita ­
łem uruchomić rentowne przedsiębiorstwo prze­
mysłowe. Zgłoszenia Adm. „Fortuny" Kraków. 
.Spólniczka 15 000"

Szukam towarzyszki z gotówką od 1 000 zł 
Która z pań pragnie  szczęśliwego życia, 

znajdzie z 38-letnim wysokim brunetem  z tro j­
giem dzieci, byłym podoficerem zawodowym 
obecnie osa snikiem, blisko miasta 6 kl. M ałżeńst­
wo niewykluczone. Adm. ..Fortuny Kraków. ..To- 
warzyzka P. R."

Panna, lat 26, sympatyczna, średniego wzrostu, 
krawcowa, posiadająca własne małe urządzone 

mieszkanie i w ypraw ę, szuka w celu matrym. od­
powiedniego Pana na jakiem kolwiek stanowisku 
O ferty :  Adm. ..Fortuny" Kraków, dla ..Krysi"

Em eryta wojskowego lub państwowego, znające­
go rolnictwo lub agronoma z kapita łem  po­

szukuje in te ligentna właścicielka gospodarstw a 
rolnego na Kresach za męża. Zgłoszenia ..Przysz­
łość F. G. ' Adm. ..Fortuny" Kraków.

Panna, przystojna, w ykształcona, pozna człowieka 
inteligentnego, na stanowisku, od lat 38. Po­

siada mieszkanie, posag. Warszawa. Widok 19, „Pro­
mień", „Alfa"

Osoba, wyższem wykształceniem  , doDrej rodziny, 
samodzielna, posiadająca duże mieszkanie, po­

zna pana inteligentnego, sohdnego, dobrz# sytu- 
owanogc, Cel matrymonjałny. W arszawa. Widok 
19, „L ekarka"

Inżynier, lat 38, poślubi inte ligentną Panią. Foto­
grafię  prosi. O ferty : Adm. „Fortuna-versal* 

Kraków, pod „Inżynier"
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K a p i ta n ,  em erytow any, lat 40, (w naturze wyglą- 
■ * da o wiele młodziej) kawaler, elegancki, wzro­
stu wysokiego, przystojny, blondyn, wyższe, aka ­
demickie wykształcenie, na stanowisku, nie dzisiej­
szych zasad, idealista, w celu ożenku, poszukuje 
panny, bez przeszłości, od lat 19 do 30, przystojnej, 
b runetki, szatynki, nie małego wzrostu, zgrabnej, 
wysmuKłej, budowa Venus, dobrze prezentującej 
się pod każdym względem, Bubielnej, ze średniem 
wykształceniem, bez posagu, pożądane muzykalne, 
jednak nie konieczne. Zgłoszenia nieanonimowe, 
z fotografją, k tóra  bedzie zwrócona pod oficerskiem 
słowem honoru, z zachowaniem dyskrecji. W arsza­
wa, W idok 19, biuro „Promień", „Kapitan"

w and low iec ,  lat 27, wzrostu średniego, dobrze 
sytuowany, z b raku  znajomości, tą  drogą, po­

szukuje towaizyszki życia, do lat 26, miłej, sym ­
patycznej, chcąi ej wspólnie pracować. Niewielk’ 
posag pożądany, celem rozwinięci; p rzedsiębior­
stwa i założenia ogniska domowego. Pośrednictwo 
rodziny mile widziane. Warszawa, biuro „Promień", 
O f e r ty : „K orab“

Wdowa, posiadająca w łasny in teres  i 5.000 zł. 
gotówką, pragnie  zapoznać pana, na stano- 

•wiskn. W arszawa, W idok 19, , b iuro „Promień", 
„Hanka"

P ragnę poznać człowieka, bardzo inteligentnego, 
szlachetnego, zawodu wolnego, k tó ry  czuje 

się samotnym i tęskni za szczerym przyjacielem. 
Jestem  urzędniczką, panną, inteligentną, elegancką, 
lecz bez majątku. Oferty z życiorysem, pow ażne; 
W arszawa, Widok 19, biuro „Promień", Niezłom na'

Któ ry  z in te ligentnych panów, do lat 50, chce 
założyć ciche, Słoniowe ognisko, niech napisze 

do przystojnej, 38-letniej ‘blondynki. Posiadam mie­
szkanie, m aterjalnie niezależna. Warszawa, Widok 
19, b iuro  „Promień", „Ada"

M  awaler, lat 35, wzrost średni, -zemieślnik, na 
 ̂* państwowej posadzie, pragnie poślubić pannę 

lub wdowę, w wieku do 35 lat, wzrostu wyższego, 
m ającą mieszkanie lub pieniądze. W arszawa, Widok 
19, biuro „Promień", „Adolf K.“

K awaler, lat 20, inteligentny, ciemno - blondyn, 
wysoki, przystojny, dobrze zbudowany, ożeni 

się z kobietą  bogatą. W iek i narodowość bez róż­
nicy. W arszawa, W idek 19, biuro „Promień", „Bie­
dny" __________

Panna, z najlepszych sfer, bardzo elegancka, wy­
kształcona, ładna, poszukuje na męża pana, 

powyżej l«t 30, z wyższem wykszłałceniein, odpo­
wiedniej sfery i stanowiska. Nieanonimowe o ferty ;  
W arszawa, W idok 19, biuro „Promień", “Złotowłosa"

Wdowiec, ewangelik, praw ego charak te ru , lat 42 
na wyższem stanowisku, z 2 dzieci, ożeni się z 

inteligentną, przystojną panną, lub bezdzietną wdów­
ką, pomięd zy lat 25-32, z dobrej rodziny, m oral­
nych zasad, lubiącą dzieci, gospodarną, m uzykalną, 
m aterja ln ie  zabezpieczoną. Oferty z fotografją, k t ó ­
rą  się w każdym  razie zw raca :  W arszawa, Wido k 
19, biuro „Prom ień", „Alfa"

T_U N A s tr .  5.

l irzy jezd n a ,  bardzo inteligentna, zupełnie osamot- 
■ niona, miła, bez posagu, średnich lat, osoba, 
poszukuje przyjaciela-męża, aby wspólną p racą  stwo­
rzyć domowe ognisko. W ykształcenie  obojętne. 
Anonimy do kosza. W arszawa, Widok 19, biuro 
„Promień", „X. K.“

lU d o w ie c ,  lat 40, na  posadzie, p ragnie  poznać, 
w celu m atrymonjalnym, in te ligentą  pannę 

lub wdowę, do lat 35, gospodarną, fachową, posia­
dającą mieszkanie. O ferty ;  „W. R.“, W arszawa, 
W idok 19, biuro „Promień".

T rzy d z ie s to le tn i  kawaler, bezdzietny, na  stano- 
" wisku, poszukuje wiernej, n iebieskookiej blon­

dynki; cel matrymonjalny. Dyskrecja. W arszawa, 
W idok 19, biuro „Promień", „Of-Res 15000"

t a m o t n a .  przystojna, fachowa, posiada lokal, ży- 
^  czy poznać przyjaciela ; cel matrymonjalny. 
W arszawa, Widok 19, biuro „Promień", „Reg.na Z."

U a n n a ,  w w ieku średnim, posiadająca m ajątek  
" ziemski oraz kom pletną wyprawę, wyjdzie za- 
mąż za urzędnika, p rofesora , lekarza  lub inżyn ie­
ra, od 37-50 lat. Panowie z w ykształceniem  aka- 
“demickiem mają p ierwszeństwo. Oferty nadsyłać 
do Adm. „Fortuny", Kraków wraz z fo tografją  pod: 
„Szczęście".

I M d o w a ,  średniego  wieku, złotowłosa, o p iwnych 
■* oczach, pociągającym wyglądzie, z zawodu 

prasowaczka, bardzo pracow ita, posiadająca trochę  
pieniędzy, poszukuje mężczyzny od 40 do 45 lat, 
w celu matrym. na posadzie rządowej. Zgłoszenia 
pod : „Miiusia” Adm. „Fortuny” Kraków.

i ju y d a m  w ychow annicę moją, pannę, lat 28, z po- 
■■ sagiem, skrom ną, dom atorkę, b. gospodarną, 

mającą w ypraw ę i m ieszkanie, wolne częściowo, 
urządzone w Rzeszowie, za poważnego pana, na 
stanow isku państ. Może być wdowiec z 1 dziec­
kiem, nauczyciel lub urzędnik  do VII r., łagodne­
go usposobienia. Oferty s u b : „R zesiow ianka” Adm. 
„F o r tuny”, Kraków.

^ a d n a  urzędniczka życzy poznać odpowiednią 
“  partję, od lat 37, chetnie wojskowego. Zgłosze­
nia : „B londynka” Adm. „F ortuny” , Kraków.

V a m o tn a  wdowa, przystojna, właścicielka realnoś- 
ci, 4 pokojowego m ieszkania oraz posiadają- 

oa gotowki p a rę se t  dolarów, pozna niezależnego 
pana, od lat 45, z un iw ersy teck iem  w yksz tałce­
niem. Zgłoszenia s u b : „W dowa po p ro feso rze ’ 
Adm. „ F o r tu n y ”, Kraków.

K a w a l e r , l a t  32, urzędnik  samorządowy w Krako- 
I *  wie ożeni się z panną  niebrzydką, k tó ra  do­
pomoże mu do powiększenia dobrze p rosperu jące­
go interesu. Pośrednictw o rodziny mile wydziane. 
Zgłoszenia ..Przyszłość zapewnione 34“ Adm. . F o r­
tuny  ‘ Kraków.

Przemysłowiec, lat 35, ożeni się zaraz z panną 
nieprzeciętną lub wdową. Posag  dla pow ięk­

szenia in te resu  w ym agany. Zgłoszenia pod ..Z. 28‘ 
Adm. ..Fortuny" Kraków.
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awaler, szuka znajomości, młodej, sym patycznej’
^ skrom nych wym agań osoby. Warszawa, Widok 

19, biuro .Promień*, „Postęp* Małżeństwo niewy­
kluczone.

dowa, sympatyczna, wesoła, 36-letnia, nieza­
leżna, poszukuje miłego, kulturalnego p rzy­

jaciela. W arszawa, Widok 19, biuro „Promień, 
„Dyskrecja*. Małżeństwo niewykluczone.

M ężczyzna, lat 38, przystojny, wykształcenie p ra ­
wnicze i filozoficzne, władający ohcemi jąąy-* 

kami, wyższe stanowisko, pozna celem przyszłego 
małżeństwa, przystojną panią, do lat 35. o w yż­
szej kulturze, niezależną, elegancką, łagodną, po­
szukującą szlachetnego, dozgupnego towarzysza 
życia. Wyznanie obojętne. Nieanoniniowe zgłoszenia 
sub „Doktór p raw  i dok toran t filozofji“ , Adm. 
„Fortuny", Kraków.

ała pani dużego domu jest samotna. Zgłosze­
n ia :  „Tęsknota*, W arszawa, Widok 19, biuro 

„Promień*.

Który  z panów kulturalnych, w wieku średnim, 
niebrzydki, miły w obejściu, mający zapew­

nioną egzystencję, zechce poznać osobę inteligent­
ną, zamożną, uczciwych zasad, wiefcfff średniego, 
sam otną; cel m atrymonjałny. „Ostoja P', W arsza­
wa, Widok 19, biuro  „Promień".

Panna, la t  22, nie teraźniejszych zasad, przysto j­
na, wysoka, szatynka, nauczycielka, na pańs t­

wowej posadzie w W arszawie, pozna szlaclretnógo 
pana, na stanowisku, w celu założenia wspólną 
p racą  miłego, domowego ogniska. W arszawa 1 po­
czta główna, Skry tka  802-

Czy znajdę człowieka idealistę, subtelnego, na s ta ­
nowisku? Panna, lat 31, przystojna, miła szcze­

ra, na  posadzie, ze szlacheckiej rodziny. Oferty, 
„Ciepło rodzinne", W arszawa, „Promień", Widok 
19. _______________________________

P ragnę wyjść zamąż za człowieka kulturalnego, 
wykształconego, energicznego. Panna, lat 32. 

z bardzo dobrej rodziny, przystojna, domalórka. 
Panowie, ubiegają) y  się o posag, proszeni są o 
n iesk ładanie  ofert. O fe rty :  .Szczęśliwe m ałżeń­
stwo*, Warszawa, „Promień'*, Widok 19.

anna, lat 27, miła, gospodarna, nieskazitelnej 
przeszłości, dobrze wychowana, posiadająca 

2 tysiące złotych, poszukuje w celu m atrym onia­
lnym, in te ligentnego pana, od 35 do 50. W arsza­
wa, Widok 19, „Prom ień", dia „Izy".

■Jil-letnLi urzędniczka, pogodnego usposobienia, 
m ieszkanie : 1 pokój, szuka dobrego męża. 

Sub ! „Domatorkfl", Warszawa, „Promień", Widok 19.

ozwódka, la t  34, sympatyczna, inteligentna, ma 
mieszkanie, chętnie pozna s tarszego  pana, 

solidnego, na posadzie :  Cel m atrymonialny. „P rzy ­
szłość", W arszawa, „Promień", W idok 19.

W dowa, inteligentna, starsza, poszukuje  uczci- 
■■ wego człowieka, na posadzie, z wykształce­

niem, od 50 lat „Sam otna" W arszawa, Widok 19

Panienki!  W dówki! Czy znajdę taką, kt r: by roz 
ruszała, osłodziła żywot, melancholijno uu ka ­

walerowi, trzydziestopięcioletniemu. W arszawa, Wi­
dok 19, biuro „Promień*, „Ciekawo* q3 Małżeństwo 
niewykluczone

ury*ta młody, przystojny, niebiedny, po sztukuje 
miłej, dzielnej blondynki, jako wspóftowar?y- 

szki wycieczek turystycznych. ..Małżeństwo p ra w ­
dopodobne" W arszaw a, Widok 19. ..Piomieu 1

sfłody, przystojny Pan na stanowisku w W arsza- 
■ wie, pozna zgrabna, milą, rninożną Panic. 

Muzykalne pRrszeńslw o. Listy jn d ,,r'z , . iam  Ci­
chej Przystani M. K.“ do Adm. „ F o i lu n y "  Kral. ć v .

zatynka niebrzydka zgrabna z w ypraw ą lat 34, 
m alarka  nawiąże korespondencję  z oficerem 

lub usytuow anym  cywilem do lat 48 „Newa A. K." 
Adm. „Fortuny" Kraków.

i i e n t y s t a  technik  lat 28 izr. pm gnie  poznać lekar­
ka kę den tys tkę  w c-du założenia wspóln e zak­
ładu  dentystycznego. M ałżeństwo niewykluczone 
Pod: „Małopolska Zachodnia" Adm. „Fortuny  ‘
Kraków.

| |  awaler, lat 28 ożeni się z panną młodą p r z y ^ -  

tojna posag wymagany. Zgłoszenia do Adm. 
,Fo r tuny*  Kraków „Krawiec A. D. “

l;|auczycielka, z pełnem wykształceniem  zgrai n t 
* miła, naturalna, o szlachetnym charakterze, 

katolL zka z braku znajomości pozna tą drogą pana 
na odpowiedniem stanow isku w celu nmtrymanjal- 
nym. Proszę  o przesłanie  listów do Adm, „Fortuny" 
Kraków, pod „Chcę k ichać" . Fotografja konieczna.

auczycielka, filantropka na wskroś kobieca, p rzys­
tojna, zgrabna* i bogata, uezna pana tylko na 

wyższem stanowisku, od lat 3l)f Zgłoszenia tylko 
z fotogr. do Adm. „Fortuny" Kraków, pod „Lekarz 
duszy B. L.“

l i  upiec, m łody; przystojny, kawaler, poślubi pan- 
nę inteligentną, przystojną, do lal 25, posag 

dla powiększeniu przedsiębiorstwa wym agany, 
Tylko poważnie oferty  wraz z fotografją proszę 
skierować do Adm. • „Fortuny" .Kraków, pod „Ku­
piec P. M.“

tarsza, panna inteligentna bru ra u ta  łagodnego 
charak te ru  n iedzisie jszym  zasad, posiadająca 

dużą znajomość gospodarstwa domowego i niewiel­
ki posag wyjdzie zamąż za człowieka inte ligentne­
go do lat 59 (w arunek szlachetny charakter). Ofer­
ty  z foWgrafją i życiorysem  składać. Adm „Fortu­
ny" Kraków, dla „Doinatorki T. Z."

Paonr, in teligentna, przystojna, posiadająca kilka 
tysięcy, w ypraw ę.'pozna in te ligentnego żyda 

od 40 lat, w celu matrymonjalnym. Listyr: Adm 
„Fortuny" Kraków, pod „Poważna J. B.“

Zemianin, kaw aler  lat 26, właściciel uroczo poło­
żonego m ają tku  (2.300 m ór^) w Poznańskim, 

kulturalny, o zdrowych zasadach, zawrze znajo­
mość w celu matrymonjalnym z przystojną pan ien­
ką  lub wdówką z odpowiednim majątkiem. Pisemne 
zgłoszenia z fotogafjami do Adm. „Fortuny" K ra­
ków, pod „Ziemianin Sonia"/ Sprawę traktuje  się,
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Panią, materjalnie niezależną, o łagodnym charak­
terze i wesołem  usposobieniu, pozna pan, 

w olny zawód, (izraelita), na stanowisku, Cel 
towarzystwo. Warszawa, Widok 19, „Promień'*, 
„Medicus**

Z towarzystwa, hi  85, przystoj a, zgrabna, ener 
giczna, miłośniczka gospodarstwa w iejskiego’ 

sportów, poszukuje towarzysza z inteligencji. Ofe- 
ty: Warszawa, Widok 19, biuro „Promień**, „Zruj­
nowana Pomorzanka**

^Lerdecznej przyjaźni, dobrze sytuowanego, starsze- 
** go pana, pozna osamotniona kobieta. Warsza­
wa, Widok 19, biuro „Promień", „Wdzięczność**

to poda rękę milutkiej osóbce, pragnącej ukoń- 
■ * czyć studja ? W am aw a, Widok 19, „Pro­
mień", Oferty: „Pożyczka"

J lr ly s ta  rewjowy i fPrnowy, lat 27, sympatyczny, 
_ zrównoważony, zapozna pannę przystojną, nie­

biedną, najchętniej sierotę. Warszawa, Widok 19, 
biuro „Promień", „Jupiter"

ialegancki i przystojny technolog, po trzydziestce^ 
na wyższem stanowisku, zamożny, zamiłowany 

sportsinan, nie będą • skrępowanym żadnemi wię­
zami, pragnie nawiązać nić sympatji, narazK listo­
wnie, z panią, do lat 25, skromną, wybitnej urody, 
Warszawa 1, skrz. poczt. Nr. 981 dla Inżyniera.

ł l o  inteligentnego, wykształconego, subtelnego
korespondenta, w średnim wieku, tęskn' ogro­

mnie „Zmarznięta mimoza" Warszawa, Widok 19, 
„Promień"

Starszego para, spragnionego przyjaźni kobiecej, 
chce poznać urzędniczka, miłego usposobienia, 

dobrej prezencji. Warszawa, Widok 19, „Promień*1 
„Sen o szczęściu"

Z inteligentnym, wykształconym nanem, po czter­
dziestce, chce korespondować: „Kobieta jakich 

wiele", Warszawa, Widok 19, „Promień".

Starszy pan, nieprzystojny, szczupły, sympatyczny, 
inteligentny, w celu towarzyskim, pragnie po­

znać panią inteligentną, nieszczupłą, do lat 50, nie­
zależną. Oferty: biuro „Promień", Warszawa, Wi­
dok 19, pod: „Tysiąc j e d e n " _________

Pozw ódka, młoda, przystojna, szatynka, wzrost 
średni, szczuplutka, biedna, pragnie poznać 

pana, któryby się całkowicie zaopiekował. Łaska­
we zgłoszenia: Warszawa, „Promień", Widok 19,
„s. n r

/n u d zon y  samotnością, seperat, rzemieślnik, łat 
^  48, elegancki, bez nałogów, pozna Panią, do 
lat 88. Warszawa, Widok 19, biuro „Promień", 
„Skromne wymagania".

Ig  wie niestare, sympatyczne niewiasty, szatynki, 
wysoka i malutka, pragną poznać w celu 

towarzyskim, panów, od lat 85-55, wykształconych  
eleganckich, dobrze sytuowanych. Oferty dla wy­
sokiej: „Cara", dla małej.* „Carissima", Warszawa 
Widok 19, biuro „Promień".

irałoda osoba pozna inteligentnego pana. Warsza- 
® ® wa, Widok 19, biuro „Promień", „Klara".

ozwódka, lat 32, pragnie poznać starszego pana. 
 ̂ Cel towarzyski. Warszawa, Widok 19, „Pro­

mień", „Mary"

P raw nik , na stanowisku, pozna miłą, wykształco- 
® ną osóbkę, subtelniejszej duszy. Warszawa, 
Widok 19, binro „Promień", „Esteta"

^ani, bit 28, poszukuje znajomości solidnej. War-
■ szawa, Widok 19, biuro „Promień", „Blondyn­
ka"

Przebyw ając często w Warszawie, inżynier, na
■ wyższem stanowisku, pragnie poznać panią, 
przystojną, zgrabną, do lat 80, celem wspólnego  
spędzania czasu. Warszawa, Widok 19, biuro „Pro­
mień", „S. W." Małżeństwo niewykluczone.

\a m o tn y  wśród tłumu, pragnie poznać Parną do 
lat 30. Cel towarzyski. Oferty, możliwie z fo­

tografią, za której zwrot ręczę słowem honoru 
proszę nadsyłać do Adm. ..Fortuna-versal” Kraków, 
pod ..Brunet"

^zukam  szczerej przyjaźni z panią niezależną.
milej powierzchowności i zdrową. Małżeństwo 

niewykluczone. Oferty, o ile można z fotograf.ą, 
nadsyłać łaskawie ao Adm. ..Fortunaversal". Kra­
ków, dla ..Dyskretnego Zagłębianina".
—   j------------------- ----------

ra ilu sia  szatynka pozna iateligentnego pana. War- 
" ■ szawa, Widok 19, biuro „Promień", „Alma".

|«legancka pani, bezinteresowna, 40 letnia, chcia- 
łaby poznać, w celu towarzyskim, pana, do 

lat 50, wytwornego, na dobrem stanowisku, ch ęt  
nie wojskowego. „Maryla", Warszawa, Widok 19

Kawaler, blondyn, wieku średniego, inteligentny, 
katolik, wzrostu średniego, dobrej rodziny, 

przem ysłowiec, chce poznać pannę lub wdówkę 
Oferty: „280", Warszawa, Widok 19, „Prom.eń
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do zawierania małżeństw wielko­
miejskim sposobem, to umieszcze­
nie ogłoszenia matrymonialnego 
w poczytnem, zawodowem piśmie, 
które daje możność zapoznania się 
przez korespondencję, ułatwiając 
w ten sposób, że dana osoba,za­
mieszczająca ogłoszenie, otrzymuje 
zgłoszenia, z których wybiera od­
powiednią ofertę do swoich wy­
magań. Przez korespondencię mo­
żemy w krótkim czasie poznać

dokładnie daną osobę, zbaaać jej 
stan duchowy, a nawet material­
ną stronę. Natrafiwszy jednak na 
swój typ, osona zainteresowana, 
ma dużo moralnego zadowolenia 
z pisemnego kontaktu, a później, 
gdy następuje osobiste zetknięcie 
się, osoby owe dobrze już znają i 
mogą przystąpić do poważniejszych 
kroków, torując sonie wspólnie 
zbudowaną przyszłość. j v

wyr?ifinow*
wszystkich P. T. 
przed najnowszym 
nym postępem w
którzy uprawiają oszukańczy

proceder w ten sposób, że
pojawiają się co parę miesięcy
pod inną nazwą rzekomego
biura pośrednictwa małżeństw, 
wysyłając za zaliczką kilkunastu 
złotych druki, zawierające tylko 
zmyślone adre y. Jesteśmy w po­
siadaniu licznych zażaleń i upra­
szamy poszkodowanych o dalsze 
nadsyłanie tychże, by uniemożliwić 
nabieranie naiwnych.

u m i e  ś c i m y
tem u

o g ł o s z e n i e  
m a t r y m o n i a l n e  

lub
t o w  a r z y s k i e

do Nr. 108 
kt o z a p r e n u m e r u je  

„FORTUNĘ* na
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